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Nro: LVIII. 
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Sumptus cenfum ne fuperet. Paraeiru 

Anguß anda certe fu n t patr imania, wż minus 
ad injurias fortuna fimus cxpoßti.

Sen. de Tranq. c. 8.

PO fortunie y po m iłości, nie widzę 
nic, coby zazdrości bardziey podle"* 

gać miało, iako wydatek okazały ; bo 
jako ten świetność wielką czyn i,  nie 
wfzyfcy zaś z podobnym białkiem para­
dować mogą: tak innych to gniewa, któ­
rzy tyleż maią wyniofłości, ale mniey 
in tra ty  niż ow, który figurę więkfz§ 

Kkk wie-
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Więkfzym kofztem, prowadzi. leźli ieft 
bogaty, gnaydą zły guft w wfzelkich ie- 
go wydatkach; & ieźli nie ma wielkiego 
majątku, ganić rząd' iego będą, diugi 
jego pilnym regeflrem wylicz \6, y gnie­
wać fi? na pozor, że fię tak bardzo ni- 
fzczy. leźli ieft człowiek urodzeniem 
lub godnością znakomity, żałować będą, 
że tak mało zna fzacunek pieniędzy, po­
dając fię na ich niedoftatek; ieźli zaś 
maiętny ale pofpolitego urodzenia, rze­
ką, s i t  nie chybił, ale właśnie zarwał 
owzgo ffourdenia wkomedyi Molierowi) * 

Z tym wfzyftkim kofżt okazały, przy­
zwoity ieft człowiekowi, ieźli go utrzy­
mać zdoła : taki bowiem oznacza wfpa- 
niałość ferca, y zaftuguie raczey na fza* 
cunek iaic na zazdrość. Gdy zaś kto 
nie ma dochodow znacznych, zaprawdę 
wielką nieroftropność czyni, ieźli tak 
fobie poczyna: na koniec każdy ieft Pa- 
nem fwoiego, y może fię tak riądzić, 
iak mu fi? podoba. Atoli świat dzifiey- 
fzy tak ieft złośliwy, że znaydzie zawfze

w czym
* l t  E ourgeois G en tilbom m e.
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w czym przyganić cudzym fprawom, y  
Zapómniawfzy o fwojey naprawie, bie­
rze na fi? nie potrzebny ciężar ftaranią 
czynić innym przypify, wedle których 
fprawiać fi? mają.

N a oftatek człowiek, który fwoy 
wfzyftek majątek na uciechy, rozrywki, 
y  krotofile łoży, podaie fię w niebefpie- 
czeńftwo, aby mu kiedyś na potrze­
bnych do wygody życia rzeczach nie 
fchodziló, y pośpiewawfzy fobie iaki 
czas z polnym konikiem, nie był potym 
przymyfzony udać fię do mrówki o wfpo- 
m ożenię, fprawdziwfzy ną fobię wyrok 
mtftępuiacy:
Z ł ą  fortuna przec iw  m nie  n ie  przeflraie froly<?, - 
Ani c h 'e  kres i w o i e m u  dz iw ać łw u  z a ło ż y d ;

P ą u k i  w  m ę y  kieh-ęni p r o in ę y  bet  p i e n ię d z y  
N -ę o f ta  a c o d r e n n ie  z w i ja ć  f w o i e y  p . z e d z y ;  

próżną eąrderobą, J  w  n i e y  czy fto  w fr ęd z ie ,
Ani w ? d y  w asarnirąch grzbiet m o v  chodnic będzie:  

2  koni moich f t a ły  hę  n i e d ź w ie d z ie  p o c z w a r y ,  
Kamerę do bruknw ey rownąc możną kary.

N a koniec ic^pierzchnęli moi hę lokaie,
N i c  z l jęz n ę fP  orhtąku już mi nie zrftąję,

"V; {'zvi’cy wzięli odemnie odprawę be? m ytą ,  
Nftała częftą niegdyś piiyiacio ł w ij y r ą  i y gd b y  mię ci, których znam hę bydź dłużnikiem, 

N ie nawiedzali, b yłbym  ifinym  Puftelnikiem.
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Non locus virum , Jcd vir locum ornat. Para» » 
Ranga czyli pierfzeńftwo zaprawdę 

przewyżfza wfzyftkie inne głupftwa. na 
świecie. Ieft to zdaniem moim zupełną, 
miara głupiey próżności człowieka, co 
zapatrywać fie na pięrwfze mieyfce pod-* 
czas uczty, iako na znak czci y ufzano- 
•wania. Godność nie powiękfża fię by- 
nayfnniey w krześle z poręczami, ani i$ 
też  taboret w niczym nie umnieyfza J 
mniey więcey wygody, caftj różnicę ęzy- 
n i . Człowiek, który nie fiedzi przy 
ftole według rang i,  iakby chciał, za 
zwyczay źle obiaduie. Co za głupftwo! 
iżali więc rofoł ieft lepfzy na owym 
mićyfcu, ktorego prożnośćiego pragnie; 
niż na tym gdzie fiedzi? które częfto- 
kroć nie ieft odlegleyfze od niego, iak 
na fzerokość iednego ftołka, Stufznaż 
to  rzecz , człowiekowi rozumnemu tra­
cić appetyt dla rak błahey y nikczenmey 
przyczyny? chce k to ,  aby go pierwey 
czeftowano przy ftole, iefzcze temu wy­
baczyć można, ięźłi ieft głodnieyfzy iak

inni
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inni, ade ieźii fig tego domaga dla wzglę­
du., k tóry bydź fądzi powinny więkfzey 
godności, k tóra fias tylko chełpliwie od 
innych rożn i, już, to ieft glupftwo, któ­
re go y oftatniego mieyfca nie godnym 
czyni. Głupiec taki zdaniem podobnym 
uprzedzony, chce aby mu Gofpodarz 
naypierwfzy kielifzek ofiarował, inaczey 
pragnienie jego famo przez fig uftanie. 
N ie  należałożby pożytkować z ^łupftwa 
takiego gościa, y ofzczędzić fwoiegG 
dobra ? 7 'a delikatność głupia do teg°
dziś ilopnia zuchwałości prżyfzła, ze 
fie nawet y  do Kościołow famych wci- 
fnęia, nie można fig tam  modlić Panu 
BOGU, iezli fig me fiadło w ławce we­
dle fantazyi. N a oftatek ludzie tego 
fiumoru, fą rodzajem nayprzykrzeyfzym 
ze wfzyftkich, fą nieprzyiaciołami po- 
przyfiçgiemi wftelkiéy uciechy innych, 
à zwiafzcza^owey przyftole, gdzie wol­
ność y  dobra wefoiey kompanii harmo- 
Pia, naywiekfzç powinna czynić ukon­
ten tow anie . nu
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*• .* Du/rp p/? alknd vivere guadrd. Hor?
Jako potrzeba nie zna prawa, tak Pa- 

forzyt nie zna wftydu , gdyż bezczel­
ność, gadatliwość, pochlebftwo, y dobry 
appetyt, te  iego fą wfzyftkie ta le n ta ,  
■właściwe przymioty. Ledwieby nie mo­
żna mówić, że z niego ieft dobry G o- 
fpodarz, ponieważ chudoby fwoiey nie 
ziada, luboć ieft wiele obmowcow, któ­
rzy go rozrzutnym bydź udają, ponie­
waż daleko więcey y fmaczniey ie nad 
fwoy przychód. Mówiąc prawdę, zdaie 
fię, jakby W poftępku fwoim czarami na- 
rabiał, gdyż bez opatrzenia potrzeb ku­
chni, bez ognia, znayduie zawfze w po­
łudnie ftoł nakryty, y wybornemi potrą* 
wami zaftawiony: widzi fi? bydź nie 
mniey towarzyflu y rubafzny, gdyż cere» 
ironii wielkich nie czyni, ani fam o nię 
ftoi. ' Przemienienie iego ieft wielkie, 
którym fi? dofyć dalejto zacieka, poyniu* 
iąc .to defttonale, że wfzyftkie rzeczy na 
św iede pow-inne bydź fpolńe, y źe każdy 
człpwiek rozum ny ma ftufzne do- tego

pre-
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pretcnfye. Sztuczne ma tak ie  fwoie obro­
ty, bo u mic fwe kła tn ft w a, dr w i nki, no wi n- 
ki, pochłebilwa, y frafzki, za fmaęzue ką~ 
fki frymarczyć. Filozofia lego, naucza go 
ftrawnego bydz żołądka, żadnym be u- 
fzczypliwym żartem nie urażać, ani fię 
gniewać na minę oziębłą, z którą go 
przyimuią, iako też y na twarz kwaśną 
cale nie uważać, którą mu Gofpodarz 
za przyściem iego pokaźnie, leli y F i- 
Zyk experymentalny, bo węchem docho. 
dzi, gdzie fię z kom ina kurzy. Dobroć 
Jego iell zbyteczna, ponieważ głuchym 
fię ilaie na dotkliwe przymowki llug 
fwego chlebodawcy. Krom tego, Czło­
wiek z niego nie wypowiedzianey grze­
czności, gdyż wyżize mieyfce y  prawą 
r?ke tym wfzyftkim uftępuie, którzy {3 
prolzeni do Itołu. Zadney różnicy mię- 
dzy winem białym y czerwonym nie 
cz>rni, ale walecznie łyka, y piie ocho­
c i e  za zdrowie każdego z tych, którzy 

znayduią na biefiedzie. Przedziwną 
n ia pamięć, ponieważ wymieniać umie 
nie Ikończoną liczbę fmacznych przy­

praw,
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praw^ fofow y  wyśmienitych 'przyfma« 
kow. N a oftatek ieft potrzebny u fto- 
iow Paufkich, aby ich uczty wielkie y  
fzum ne biefiady nie tylko były chwalo­
ne, ale y  wfźędżie rozgłafzane; tudzież 
aby ich prozność z uft wielomownych 
Faforzyta kadzidło odbierała; k tóry  na 
oznaczenie fwey Wdzięczności * te wfzy- 
ftkie kąfió przed całym światem wyffa- 
wra, co ie fmaczno połykał. Słowem, 
kończąc iego wyobrażenie, ieft on guftu 
Diogemia, tiznaiąc z nim to Wino bydź 
naylepfze, które nic nie kofzcuie*


